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zbadany przez urzędy lekarskie. 
(Wiedeń, 3-go czerwca 1887 r. i Paryż 3-go kwietnia 1890 r.) 
Przy użyciu zęby pozostają czyste, białe i zdrowe. 


Teatr Popularny 
A. MIELEWSKIEGO 
(KONSTANTYNOWSKA 186). 
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Rewolwer. |GMTFYCOYSIANIE 


re dają nam pogląd na pierwsze kłopoty i tros 
ski nowo wytwarzającego się ustroju państwo* 
wego. 

Od trzech tygodni-—pisze ten korespondenl-— 
| nie wydarzyło się tu nio nadzwyczajnego. Dekre « 
| ty, wydawano przez rząd prowizoryczny, opiera. 

ją się albo na dawno znanych zasadniczych puak- 
tach programu repubiikańskiego, albo też, jak np. 
| dekreiy o wydalenin zakonów, na ustawach z ezg- 


GM WEEGBTEDITW EH. 
jsów Pombala i Aguiara, Rząd prowizoryczny 


Pierwszy miesiąc 
itni ini ! przygotównie obecnie jeszcze dekret o rozwodach 
rzeczypospolitej portugalskiej. ł (tymczasem już osłaszóny ZEM red Maik or- 


| dguacyę wyborezą ojartą na systemie czteroprzy* 
miotnikowym, oraz reformę administracji, o któ- 
rej na razie nic jeszcze nie wiadomo. Z pewnych 
stron spotyka się nowy rząd z kryrjką — że 
wszystk.e te tak ważne rozporządzenia i ustawy 
wydaje w sposób dyktatorski, zupełnie samouła - 
/ dnie, i że dotychczas nie zażą:ał nawet od naro- 
że przynajmniej du oświadczenia się, czy jest naprawdę zadowo. 

| lony z nowego stanu rzeczy? Także zagranicą elęt : 
nieby widziano, gdyby pariameut portugalski ze- 
brał sią o ile możności |es/cze 
bieżącego roku i niejako sankeyonowal dokonany 


A 


Przed kilka dniami minął miesiąc od chwili, 
w której w Lizbonie po zwycięskiej walce ulicz= 
nej proklamowano republikę. Od dwóch czy trzech 
tygodni, odkąd przebrzmiaży bezpośrednie echa 
tego przewrotu, dziwnie mało stamtąd nadchodzi 
wieści. 

Pierwotne przypuszczenia, ja 
gdzie niegdzie na zapadłej prowincy! ludność uj- 
mie się za obaloną monarchią, bynajmniej się nie 
sprawdziły. Od czasu do czasu tylko nadchodzą 
do dzienników monarchicznych wieści, że jednak i l ZA LA I 
przygotowuje się tam w skrytości jakiś ruch ku. przewrót, to bowiem ułatwiłoby zagranicy nawią- 
restauracji obalonego królestwa, lecz wieści te , zanie staly ch legalnych stosunków z nową repu- 
nie znajdują potwierdzenia. Rzeczywiście też dziw- | bliką. | 
nem się wydawąć może, że ogól iamtejszy tak bez | Zyczenie to—zreszią zupelnie uzasadnione— 
najmniejszego oporu, bez wszelkich wybryków pod« w tym roku jeszcze się ne spełni. Nowy rząd, 
dał się nowemu porządkowi rzeczy, że nowy rząd ' nie chce i nie może przeprowadzić wyborów do 
republikański niema tam do walczenia z większe- kortezów na mocy dotychczasowej ordynacji wy» 
mi tradnościami. borczej, gdyż duje ona tąk szerokie pole do wszel 

Zajmujące szczególy o obecnej sytuacyi wno- ' kiego rodzaju nadużyć, iż wybrany na jej podsta- 
wej republice i o dotychczasowym jej rozwoju po- | wie parlament absolutnie nie móglby uchodzić za 
daje w obszernej korespondencyi lizboński kore- ' prawdziwy wyraz woli ludu. Nadto ordynacya ta 
spondent „Frankfurter Ztg”. Ponieważ jego donie- daje prawo wyborcze tylko stosunkowo bardzo 
sienia polegają zawsze na wiarogodnych informa- ograniczonej liczbie oby wateli, których ZuACZNA 
cyach, wyjmujemy z tego jego najnowszego li. ezęść np. wszyscy prawie właściciele ziemscy, tak 
sin kilka najbardziej zajmujących szczególów, któ przyteiu przywyklia do frymarczenia swem! glo- 


Krem i eliksir do zębów 
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sami, że straciła zupełnie zrozumienie dla ezysto- 
ści wyborów, 

, Wybory do nowych kortezów muszą więe 
być przeprowadzone na mocy zapełaie nowej or- 
dynacyi, udzielającej głosu nietylko wszystkim 
obywalelom kraju, ale nadto suroweml przepisa- 
mi karnemi zapewniającej czystość i uczciwość 
wyborów. Wprowadzenie w życie tej ustawy, 
oraz przygotowania do nowych wyborów wyma- 
gają jednakże dłaższego czasu. 

3 nowy rząd nie źwołał dotychczasowego 
z gruutu skorumpowanego parlamentu—rzecz to 
tak zrozumiała, iż komentarzy nie wymaga, więc 
dość długa poniekąd dyktatura prowizoryczneg” 
rządu nie może być uważana za coś zdroźnegł 
Wobes faklu zresztą, że naród portugalski skią- 
da się w 75 procentach z analfabetów, politycze 
nie zupełnie nieuświadomionych i niedojrzałych, 
pożądenem nawat jast, ażeby, zanim wypowie 
swoję zdanie, wpierw się do nowego stamu. rzeczy 
przyzwyczoił i z nim się bliżej zapoznał, 

Zaprzeczyć się zresztą nie da, ża pierwotny 
ogromny zapał repnblikański w szerokich kołach 
juduosci znacznie sią już oziębił, a nawet mlotaił. 
Ciemne warstwy ludności wyobrażały sobie re- 
publikę jako okres i stan nietylko nieograniczo- 
nej wolności, lecz i wygoduego życia bez pracy, 
beż podatków i wszelkich innych uciążliwości 
poddańczych. W tych też sferach nowe rządy 
wywołały pewne rozczarowanie, bo ściślej niż 
dotychczasowa przestrzegają publicznego ładu t 
porządku, podatków nie zniosły, a przedstawicie- 
le nowego stanu rzeczy głoszą, że tylko pracą 
i oświatą naród portugalski zdoła odzyskać daw- 
ne swoje stanowisko w świecie. Nie brakuje 
wię: także niezadowolonych, których szeregi po- 
mnożyli jeszcze ci nadliczbowi urzędnicy, których 
nowy rząd pozbawił nieprawnie pobieranych do- 
chodów. Niezadowolenie to nie jəst atoli nie» 
bezpiecznem dla republiki, ponieważ wszystkia 
światlejsze żywioły stoją wiernie przy jej sztan= 
darze. 

Inne też troski trapią nowy rząd w znacz 
niejszej mierze. Przedewszystkiem brakuje mn 
dyplomatów do obsadzenia wszystkich poselstw 
za granicą. Dotyehezasowi bowiem posłowie i 
dypiomaci niższych stopai, wybierani przez moe 
narchię przeważnie z kół arystokracyj, bez wy- 
jatku niemal podali się do dymisyi i republice 
siużyć nie ehcą. Tak samo brakuje ludzi, wy- 
szkolonych w służbie administracyjnej, do obsą* 
dzenia urzędów administracyjnych na prowincji, 
Zuaczna część dotychczasowych urzędników skła- 
dała się z żywiołów morałnie tak nizko stoją: 


| cych, że nowy rząd słusznie zupełnie co prędzej 
(, usunął ich z zajmowanych dotychczas stanowisk. 
| Sytuacya obecna, jak każdy ezas przejściowy, 


nie jest więc dla nowego raądu latwą. 


aE 


| www 


Duma państwowa. 


W sprawie oświaty ludowej Duma państwo= 
wa na posiedzeniu środowem obradowała w dal- 
szym ciągu nad artykułami 9 i 10 projektu usta- 
wy o szkołach początkowych. 

Artykuł 9 ty: Szkoły początkowe, zakładane 
według tej ustawy przez wladze rządowe, ziem- 
stwa, miasta, osady miejskie, wsie, włości. stani- 
ce i inne organy samorządu, parafie i stany, 
otwierają się z rozporządzenia utrzymujących 
szkołę, którzy są obowiązani w terminie siedmio- 
dniowym od otwarcia szkoly, donieść o tem ra- 
dzie powiatowej (miejskiej) szkolnej, z zalącze: 
niem wiadomości o typie szkoły, o miejscu, w któ- 
rem została otwarta 1 osobach, wezwanych do 
nauczania. 

Artykuł 10-ty. Inné instytacye I osoby, nie 
wyszczególnione w poprzednim (9) paragrafie, pre- 
gnące otworzyć szkolę początkową, przesyłają Za? 
wiadomienie do rady szkolnej powiatowej (miej- 
skiej) o chęci otwarcia szkoly początkowej, z do- 
daniem wiadomości, wskazanych w paragrafle po- 
przednim (9), a także wiadomości o liczbie na- 
stępnych oddziałów w otwierane) szkole, 0 źró» 
dlach jej utrzymania i, prócz tego, przesyłają 
nstawę towarzystwa (instytueyi), jeśli starania o 
otwarcie szkoly od niego wychodzą. Jeśli w cią- 
gu miesiąca od dnia otrzymania zawiadomienia 
przez radę szkolną powiatową (miejską) ze strony 
tej ostatniej nie nastąpi odmowa moLywowana lub 
zawiadomienie o nastręczających się przeszko- 
dach w otwarciu szkoły, to Btrzywujący szkołę 
może otworzyć ja z obowiązkiem zawiadomie- 
nia o tem w ciągu siedmiu dni rady szkolnej 
powiatowej (miejskiej). 

Niselowicz domaga się, ażeby gminy żydow= 
skie miały prawo otwierania szkół początkowych 
w drodze meldunkowej. 

Referent von Anrep obstaje przy redakcyi 
komisy!. 

Zabierają głos: Woronkow, Bułat, Markow 
2-gl i Tyczynio, Dwaj ostatui popierają redakcyę 
rządową, 

Artykuły oba Duma uchwala w redakcyi Ko- 
misyi wraz z poprawką do 9 go, przyzuająca gmi- 
ńom staroobrzędowców prawo otwierania szkół 
w drodze meldunkowej. 

W redakcyi komisyi przyjąty zostaje dalej 
art. Il-ty, który brzmi: 

Artykuł ll-ty. Szkoła początkowa, otwarta 


Deutsche Machtheber. 


(Niemieccy mohikani). 


(Dalszy ciąg—patrz M 268). 


Ballin, dyrektor Hamburg—Amerika — Linie, 
mało się interesuje biurokracyą i życiem dwor- 
skiem. Jest to jeden z największych magnatów 
Hamburga, prawdziwy król tej rzeczpospolitej. 
Przy nim kapitał Towarzystwa wzrósł z 15 do 
125 milionów marek. Liczba okrętów podniosła 
się od 26 do 170. Potężny finansista, zręczny ku- 
piec, jest jednym z doradców najwięcej słucha- 
nych przez Wilhelma II. 

We wszystkich sprawach, tyczących marynar- 
ki i finansów, ani Biilow, ani Lucanns, nie mieli 
tego posłuchu, co mały żydek z Hamburga. Czem 
był baron Rotszyld dla Napoleona, Bleichróder 
dla Bismarka, czem pragnął zostać Mendelsson= 
Bartholdy, tem stał się Ballin dla Wilhelma. Jest 
to człowiek wołnomyśluy, bardzo postępowy, nad- 
zwyczaj zręczny, umial on stanąć po stronie ce- 
sarza w jego zatargu z Bulowem, potrafi też wplyw 
swój utrwalić i władza jego z pewnością wzrośnie, 
jeśli Hamburg—Amórika— Linie zatryumfnje osta- 
tecznie nad nieszczęśliwym swym współzawodni- 
kiem „Norddeutsche—Lloyd'em*. 


inanse i marynarka. Rheinbaben 
i Tirpitz. 
Von Rheibaben, 


minister finansów od 1901 


roku, zawdzięcza swoją neminacyę konserwatyw- | 


nej partyi pruskich junkrów. Arystokrata do szpi- 
ku kości, elegancki, młody pomimo swych 55 lat 
wieku, korzysta z ogromnego wpływu we wszyst- 
kieh środowiskach i podtrzymuje ścisłe stosunki 


ROZWOJ. — Piątek, dnia 18 listopada 1910 r. 


z naruszeniem porządku, wskazanego w poprze- 
dzających (9 i 10) paragrafach, może byo zam- 
knięta z rozporządzenia rady szkolnej powiato- 
wej (miejskiej). 
Fotel prezydyalny obejmuje Kapustin. 
Duma przechodzi do rozważenia art. 12-go, 
, który brzmi: 
Art, 12. Do przedmiotów kursą szkół po 
| czątkowych należą: religia. język rosyjski, ary- 
tmetyka, krótki kura geometryi w związku % kre- 
' śleniem. geografia, bistorya Rosyi, krótkie wia- 
domosci z przyrodoznawstwa i nawt spolecznych, 
kaligrafia i, o ile można, śpiew, rysunek i ówi- 
czenia fizyczne - 
j Uwaga I. W miejscowościach z ludnością 
obcojęzykową dozwala się za zgodą rady szkol- 
| nej powiatowej (miejskiej), wykład języków miej- 
| scowych. 
Uwaga 2. Czytanie w języku cerkiewno- 


rosyjskich wyznania prawoslawnego. 

Bucki stanowczo sprzeciwia się programowi 
nauk, projektowanemu przez komisyę i chce, 
ażeby w szkole początkowej udzielano tylko wia- 
domości najniezbędniejszych dła włościan. 
| Hr. Uwarow wzywał Dumę, ażeby nie zwra- 
całala uwagi na podobne propozycye. 
i 


Wiszniewski chciałby widzieć w programie 
naukę jeduego bodaj rzemiosła. 

Januszkiewicz żąda, ażeby do programu 
włączono jako przedmioty obowiązkowe, naukę 
śpiewu, rysunków, gimnastyki i form towarzy= 
skich. 

Chasmamedow domaga się włączenia do pro- 


ij a ojczystego, jako obowiązko- . 
grama nańki języka ojczystego, j 0 ą |. chg aiius miaddć 


powołuje się na szereg aktów | 


wego. 
Harusewicz 


| 
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| słowianskim jest obowiązującem tylko dla dzieci ' 
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komisyi z poprawkami następującymi: Ozelyszewa 
o obowiązkowem nauczaniu 0 szkodliwości napo- 
jów spirytusowych, postępówców o wprowadza- 
niu dla tych, którzy tego zechcą, nauki języka 
ojezystego za zgodą powiatowych rad szkolnych 
i Kłoczkowa o obowiązkowej nauce języka i śpie- 
wu cerkiewno-słowiańskiego dla dziesi prawo- 
sławnych, oraz tych obcoplemieńców, u których 
nabożeństwa odprawiają Się w języku słowiań- 
skim. 

e Z Z, O ZEE ROA PTK ZAK C, 

„Times“ donosi z Petersburga, że syndykat banków 
rosyjskich, posiadający do rozporządzenia 350 milionów 
rubli, wypracował plan bndowy kolei przez całą Persyę 
aż do granicy Beludżystanu Rząd popiera teu projekt. 
Poseł Zwieglncew ma sią jakoby udać do Anglii, ażeby 
znależć poparcie W Brytanii. 

Realnie przedstawia się tylko budowa kolel do Ta- 
heranu I Ispanhanu Dalej kolej Sszłaby przez okolica 
bardzo słabo zaludnione. Beludżystan uie ma kolel, po* 
łączónie zaś z kolejamt indyjskiemi napotykałoby na 
wielkie tradności, Dla tego projektu pozyskać możnaby 
Anglię, wskazując un to, ża kolej biegłaby równolegle 
do kolei Bagdadzkiej, budowanej przez niemców, stano= 
wiłaby więc poniekąd dla tej ostatniej konkarencyę. 


Tryesteński „Piccolo“ donosi z Madrytu, jakoby 


, Canalejas oświadczył kilku dziennikarzom, iż stara się 


ustawodawczych, wprowadzających w Polsee obo- | 


wiązkową naukę języka ojczystego, Mówca twier- 
dzi, że rozporządzenia administracyjnć akty te 
poznosiły i domaga się włączenia języka ojozy- 
stego dò przedmiotów obowiązkowych. 

Czełyszew żąda, aby w szkola początkowej 


spirytusowych. 

Bułat przemawia przeciwko gimnastyce, a 
dalej przeciwko obowiązkowemu włączaniu do 
programu nauk języka rosyjskiego w historyi 
Rosyi, widzi bowiem w tem iendencyę zrusyfi- 
kowani szkoły początkowej. 


m oi R dw 


| Biełousow oświadcza się przeciwko obowią- 
| zkowej nauce religii, religia bowiem jest rzeczą 


| sumienia. 


Ariykał 13 uchwalony zostaja w redakcy! 


— 


z najpotężniejszymi przedstawicielami wielkiego 
przemyslu. Bywa częstym gościem w rodzinie 
Krapp'ów w ich książęcej willi Hügel pod Essen, 
wiąże go także serdeczna zażyłość 2 Hanielsami, 
równie potężnymi w prowincyach nadreńskich, 
jak Kruppowie i Syssenowie. Jest to człowiek 
przyszłości, niebezpieczny rywal Bethmanna Holi- 
wega. 

Wzęlędy, jakimi go zaszozyca cesarz, datują 
się od jego podróży do Stanów Zjednoczonych. 
Spędził on przed sześciu laty kilka miesięcy 
w Ameryce, skąd przywiózł cesarzowi ciekawy 
i bardzo obszerny referat o stosunkach na dru- 
giej półkuli, o miliarderach, których poznal oso- 
L.jcie, magnatach bankowych, kierownikach wiel- 
kich trustów. Cesarz slucha go chętnie, a Rhein- 
baben utrzymuje go stale „an courant“ wypadków 
i doniosłych faktów społecznych w Stanach Zjed- 
noczonych. 

Admirał von Tirpitz urzeczywistnił w rozwo» 
ju marynarki wielką ideę Wilhelma IL Od cza: 
sów Bismarka żaden minister w Niemczech nie 
osiągnął takich pozytywnych rezultatów. 

Jego program bndowy floty wojennej, zatwier- 
dzony dekretem 2 1900 roku, nzupelniony przez 
nowe prawo z 1907 roku, zapewnia państwu sta- 
ly prawie automatyczny wzrost jego sil morskich, 
stanowi epokę w rozwoju potęgi niemieckiej, Je- 
żeli marynarka niemiecka będzie mogła w tak czę 
sto przepowiadanym konfikeie Niemiec z Anglią 


— 


w politycę przyszłości. 


Rathenau i pani Feliksowa Simon. 
Emi! Rathenau do 1883 roku był człowiekiem 


o skłonien'e króla Alfonsa do odwiedzenia króla Wikto” 
ra Emanuels w Rzymla i że zapewne będzie mu towa- 
rzyszył. 

Wiadomość powjższą należy traktować z wielką re- 
zerwą, gdyż byłby to pierwszy wypadek wizyty mónar- 
chy kałoliekiago w Rzymie od czasu zającia przez Wło- 


tam 


Sytuncya na granicy turacko-parskiej staja się co- 
raz poważniejszą. Telegram „National Zeltung* donosi, 
że napaści persów ua wojska tureckie mnożą się w spo- 
sób groźny i że konsul turecki w Urmii zaajdaje sią 
w niebezpieczeństwia. Wiadomość ta pochodzi za źródła 


i s | tureckiego. Turcya ma więc powody do dalszego koneen - 
nauczano obowiązkowo o szkodliwości napojów j trownnia wojsk ns granicy Parayi i do posuwanią teh 


a 


| 


stawić czolo flocie angielskiej, będzie to wyłączną | 
| zasłagą admirała Tirpitza. Wdzięczność cesarza i , 
' jego zaufanie stanowi dla Tirpitza wielki atut | 


zupełnie nieznanym, jakkolwiek liczył już 45 lat i 


wieku. Dzisiaj nazwisko tego 70-letniego żyda, 


w głąb Iranu 
RP 
Sultan turecki wyraził dyrektorowi „Doatsche Bank*, 
dr. Helfferichow! zadowolenie, że pożyczkę lureską sfle 
nansoała grupa niemiecko niistryacka, 


mą z nn IMMMM p 


który nawet nie raczył się ochrzeć, jest znane 
w caiym świecie i kmil Rathenau jest jedną z o- 
sób najpotężniejszych we współczesuych Niem- 
czech. Wielki swój wpływ zawdzięcza nietyle swe- 


; mu majątkowi, ile kolosaluema znaczeniu Wszech- 


niemieckiego Towarzystwa Klektryczności, zało- 
żonemu w roku 1883, które jest obecnie jedną 
z potęg przemysłowych Niemiec. 

Kiedy zawiązywało się to przedsiębiorstwo, 
wielki znawca w tej galężi, Sieriens, nie przepo- 
wiadał mu dłuższego nad jeden rok istnienia, a 
kiedy Ratherau zaproponował sekretarzowi stanu 
w zarządzie poczt i telegrafu, dr. von Stephano- 
wi, urządzenie linii telefonicznej w Berlinie, ten 
uznat pomysl za „szalony“, gdyż obliczył, że w ca- 
łym Berlinie zaledwie na 23-ch można liczyć abo- 
nentów. 

Cesarz ma słabość do Rathenau'a, ntrzymuje, 
że rozmowa z nim jest „bardzo pouczająca*. Pew- 
nego raau, gdy przedstawiono Wilhelmowi II listę 
osób, zaproszonych na przyjęcie do starego księ- 
cia Henckla duńskiego, cesarz podkreślił nazwi- 
sko jednego z książąt rzeszy z uwagą, że jest to 
strasznie nudne indywidyum, a wpisał na to miej- 
sch starego Rathenan, z którym lubi gawędzić. 

Emil Rathenau ma syne dr. Waliera Rathe- 
nau. Jest on wielkim przyjacielem: Dernburga i 
zwolennikiem kolonizacyi miemieckiej w Afryce, 
którą poznał dokładnie podczas swoich podróży. 
Jakkolwiek jest członkiem i współwłaścicielem 
Towarzystwa A. E. G.*), nie przyjmuje zupełnie 
udziału w iuteresach, „nie potrzebuje pracować 
zawodowo, jak mówia jego życie, bo jest materyal- 
nie niezależuy*. Niedawno- wydal książkę pod tyt. 
„Wrażenia*, gdzia niemiłosiernie chłoszcze swych 
współwyznawców, rozpoczynając wezwaniem: „Słu- 
chaj. o Izraelu!" : 

*) „Aligamelae Klectricitats Gesellschaft 

(Dok. nastąpi). 
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ROZWOJ. — Piątek, dnia 18 listopada 1910 r. 


Profesor Stanislaw Kostanecki. ` 


Z Berna donoszą, że w nocy na 17-ty 
b. m. zakończył w Wilrzburgu życie, po operacyi 
ślepej kiszki, profesor chemii ną uniwersytecie 
berneńskim, 8. p. Stanisław Kostanecki. 

Urodzony w r. 1860 w Myszakowie, w zie- 
mi kaliskiej, á. p. Stanisław Kostanecki uczę- 


ai e 


Około g. 1-ej podstawiono pociąg kolei war- 


szawsko wiedeńskiej z jednym wagonem kl. III, , 


przeznaczonym wyłącznie dla aresztowanego. Prze 


' prowadzono go do tego wagonu pod silnym kon- 


- podpułkownik 


szczał do szkół średnich w Poznańskiem a w ro- , 
ku 1881 wstąpił na wydział filozoficzny uniwer- 


sytetu berlińskiego. 


manna, a w 1886 r. przenosi się do Milhuzy, ja- 
ko asystent prof. Nosltinga. Oryginalność badań 


oraz praca twórcza w zakresie chemii organicz: i 


ne) zwróciły uwagę świata naukowego ną młodego 


naszego uczonego, to też już w 1890 r. powoła» ; AE , kosa 
no A na stanowisko profesora zwyczajnego che- | gromadziły się tłumy; policya ściśle izolowała wa- 


mii, oraz dyrektora laboratoryum chemicznego , BOD z aresztowańym. Przez cały czas podróży Ma- 


wojem 14-tn strażników ziemskich, uzbrojonych 
w manzery, i lekarza wojskowego, Prócz ureszto- 
wanego i straźników, w wagonie zajęli miejsca: 
żandarmeryi Jeleniec, naczelnik 
straży ziemskiej z Będzina Fiodorow, oraz lekarz 
wojskowy. Pociąg ruszył o g. 1 m. 35. 

Na stacyi Ząbkowice oczekiwali na pociąg: 
naczelnik powiatu będzińskiego bar. Mirbach, oraz 


W 1885 r. został asystentem prof. Lieber- i przebywający cliwilowo z powodu przemarszu 


wojsk, dowódea korpusu, generat kozaków baron 


' Rausch wraz ze świtą. Panowie ci przeszli przez 


na uniwersytecie berneńskim, gdzie znalazł naresz- ; 


h k i 
aien a Ae popis 0 adii _ coch zaczął zdradzać widoczny niepokój, wreszcie 


szeroką skalę. 


Osiągnięte ważne wyniki i odkrycia znalazły | 


liczne zastosowania w przemyśle, 
biarskim. 


W 1900 r. otrzymał profesor wielki medal | 


od Towarzystwa przemysłowego w  Milhuzie, 
w roku następnym Towarzystwo przemysłowe 
w Rouen obdarzyło go również medaleia. 

Liczba publikacyi znakomitego chemika prze- 
kracza półtorej setki: 

Oglaszal je w specgalnych wydawnictwach. 


Przewianiania Panaraga Mamla, 


W  nzupełnieniu 
otrzymojemy następująco wiadomości: 


ła far- 
ZWŽASZOZA MAK- | w modlitwie, przerywanej Ikaniem. 


wagon, Macóch powstał i powital ich uklonem. 


Na wszystkich stacyaob, mimo utrzymywanej 
w tajemnicy wiadomości o przewożenia mordercy, 


eoch zatopiony był w czytaniu brewiarza. 
Gdy pociąg zbliżał sią do Częstochowy, Ma- 


porwał się z miejsca ku oknu i wybuchnął pla- 
czem. Następnie osunął się na kolana i pogrążył 


Na stacyi Częstochowa na peronie stały tlu. 
my. Pociąg przyszedł, z opóźnieniem 20 minut, 
o godz. 4 po południu, Podczas postoju w Czę 
stochowie Macoch zażądał herbaty, którą przy- 


! piósł mu żandarm do wagonii. 


Do wagoum, otoczonego przez żandarmów i 
strażników, na postojach nie wpuszczano nikogo, 
zwłąszeza z cywilnych, Na calym dystansie, od 
Granicy do Piotrkowa, w oknach wagonu stali 
strażnicy, zasłaniające więźnia przed oczyma cia- 


| kawych. W izolowanym wagonie Macoch siedział 
między strażnikami. 


Z Częstochowy eskortowali Macocha do sa- 


| mego Piotrkowa: naczelnik straży ziemskiej w Bę- 
dzinie Fiodorow, 14-tu strażników i 2-ch żandar- 


telegramów  wczorujszych, : 


| 


W Krakow.e, w środę po poludniu, nadeszło ' 


do władz krakowskich zawiadomienia od władz 


rosyjskich, że będą oczekiwały na Macocha w Gra» , 


nicy wa czwartek, 

Zawisdowiony o tem Maecóch okazał niepo: 
kój i ustawicznie dopytywał się, czy bęlzie od- 
stawieny wprost 4% więzienia sąduwego, czy też 
z więzien'a policyjnego. Przed więzieniem policyj- 
nem okazywał wielki strach, na oo sędzia śledczy 
ośw adczył mu, ża władze tutejsze nie mają na to 
żadnego wpływu 

Dzis zrana Macocha okuto wedlug przepisów 
żandarmeryi 0 przewozie więźnia, podejrzanego 
o morderstwo. Zandarmi odebrali z sądu także 


pieniądze Macocha w sumie 300 rubli i 50 ko» 


TON. 
Do wagonu na dworcu wprowadzili oni zbro. 
dniarza tak, że nikt go prawie nie zauważył, O 
g. 9 m. 23 r. pociąg, wiozący Macocha, wyruszył 
w drogę. 
a 


Przed przyjściem pociągu ze Szczakowej dwo- 
rzeę ną st Granica utoczóno policya. O g, 12m. 
17 przybył pociag, w jeluym z wagonów, zupeł 
nie izolowanym, wiezżiono areażtowanego Damaze- 
go Macocha. Więźnia csk'rtowali: komisarz ze 
Szczakowej p. Marczewski, jego poinoenik, oraz5 
żandarmów, 

Po przybyciu pcoiągu na st. Granica, wagon 
z aresztówanym otoczyła policya rosyjsku, oraz 
żandarmi. Do wsgonn wszedł naczelnik oddzialu 
żandarmeryi na st. Granica, podpułkownik Jele- 
niec. Po przez sza r żandarmów przeprowadzo 
no aresztowanegu do kancelaryi żandarmów, gdzie 
Macochowi zdjęto kajdany ręczne austryackie i 
wlożoo takież rosyjskie. Tutaj Macvch zapłakał 
odmawiając brawiurz, przy którym pozostawiono 
medaliki srebrne. 

Po stwierdzeniu tożsamości osoby areszto- 
wanego i wręczeniu kopert z dokumentami, wła 
dze rosyjskie przeprowadziły Macocha do dom: 
ku przy stacji, służącego Zą więzienie prowizo 
ryczna. 

Macoch ubrany był w garnitur marynarko- 
wy, na który miał narzucony letni plaszcz, uży- 
wany zwykle przez księży, na gluwie kapelusz 
z szerokiemi skrzydłami. Twarz lekko zarosnię* 
ta, znać na niej przygnebienie. Klaniał się z u 
przejmym śmiechem, dostrzeżonym śród tlumu 
Znajomy dla 


+. ĀM 


mów. 

Na wszystkich stacyach, podczas postoju pos 
ciągu, strażnicy wychodzihk z wagonu i otaczali 
go dokoła, wzbraniając wejścia i dostępu publicz- 
ności. 

“ 

Pociąg, wiozący Damasego Macocha, przybył 
do Piotrkowa o godz. 6 m. 15 wieczorem, opóź- 
niony o 20 minut. 

Na peronie zebrały się Uumy publiczności. 

Macoch z miną przyguębioną wyszedł z Wa- 
g0nu, otoczony strażą. 

Do aresztowanego podeszli policmajster Wat- 
man i komisarz Wieliczko, którym naczelnik stra- 
ży ziemskiej Fiodorow oddał więźnia. 

Macocha wyprowadzono bocznem wejściem, 
poczem udał się on do więzienia pieszo środkiem 
ulicy, poprzedzony przez dwu konnych strażników, 
a w otoczeniu 4-oh żandarmów, za którym po- 
stępowało 40 tu strażników z bronią nabitą, 

Eskorta z więźniem przeszła ulicami Żelazną 
i Bykowską do więzienia gubernialnego, gdzie 
Macocha umieszczono w oddzielnej celi. 

Tłam, zgromadzony na ulicach, sykał i gwiz- 
dał do chwili, gdy Macoch zmknął za furtą wię- 
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KALENDARZYK TERAISOWY. 


IMIONA SŁOWIANSKIĘ. Jutro Drogomira. 

TEATR POLSKI A- ZELWEROWICZA (Cegielnia= 
na 63) Dziś „Dzień zaduszny* (cauy zniżone) Wy- 
stęp p Laury Dualnówny. Początek o godz 8 min 15 
wieczorem, J u tro „Klub kawalerów” Blizinskiego. Przed- 
stawienie dja młodzieży. Początek o godz. pół do 4 po 
poł. — „Samotui” G Hauptman Foczątek o godz, 8 min 
15 wieczorem Występ p. Laury Dunlnówny 

TEATR POPULARNY (Konstantyncwska nur. 16). 

Dziś „Kontroler wagonów sypialnych*, Początek o 
godz. 8 min: 15 wiaczorem, Jutro „łłowalwer*, przad- 
stawienie dla dla młodzieży. Początek o „ry pół do 4 
po poł. —„Zmartwychwstkne* Lwa hr. Tołstoja plerw- 
Szy raz). Początek o godz, 8 min, 15 wleczoi em. 


HARMONIA (w losala własnym, Przejazd 
ur. 34) wieczornica z tańcami. Początek o godz. 9 wia- 
czorem. 


CHOR POLSKI św. KRZYZA. Jatro (w sali Bau: 
ma, „Księży Młyn“) wieczorulca taneczna. Początek o 
godz. 9 wieczerem. 


— 


czenia sygnałowe II oddziału straży ogniowsj ochotniczej 
w domu rekwizytowym III oddziału. 


KRONIKA, 


(x) Nabożeństwo uroczyste ku czci św. Ce- 
cylii patronki muzyki urządzają w nadchodzącą 
niedzielę wspólnie łódzkie towarzystwa śpiewacze: 
„Lutnia*, „Lira* i „Imienia Chopina“, w kościele 
św. Krzyża, o godzinie 124 w południe. Męskie 
zespoły tych towarzystw wykonają odpowiednie 
pienia religijne. 


(x) zoswięgonie chorągwi. 
mowego przy kościele św. Józefa przypomina 
wszystkim  ezłonkom, iż poświęcenie nowej 
chorągwi chórowej odbędzie się w niedziełę d. 
20 b. m. w kościele św. Józefa o godz. 104 rano. 
Wszyscy czlonkowie proszeni są o zebrauia się 
o godzinie 10 ej rano, punktualnie, w sali fabry- 
cznej Poznańskiego, przy ul. Ogrodowej Ne 18 


(x) S. p. Stanisław Bislicki. Dziś w Warsza- 
wie odbył się pogrzeb inżyniera  Bielickiego, 
gdzie sią urodził dnia 23 listopada 1870 roku 
i umarł 15 listopada. W Warszawie uczęszęzał 
do szkół średnich, stąd przeniósł się na poli- 
technikę w Rydze, w której ukończył 1897 roku 
wydział mechaniczny, Pierwsze jego miejsce, 
które zajął jako inżynier, było w Skarżysku. 
Stąd przeniósł się do Łodzi gdzie był przez dwa 
lata pomocnikiem iażynisra Wagnera w Tow. 
akc. Karola Scheiblera, poczem przeszedł na kie- 
rownika fabryki Stefanusa, a opuściwszy ją po 
roku, został w 1902 r. kierownikiem oddziału 
łódzki*zo zakładów kotlarskich i mechanicznych 
Tow. Fitzner i Gamper, w której do zgonu pra- 
cował. 

Prócz tych zajęć fachowych ś. p. Bielicki 
był członkiem zarządu Szkoły Rzemiosł, człon* 
kiem zarządu Stow, techaików, dłuższy czas człon: 
kiem zarządu „Lutai* łódzkiej, następnie człon- 
kiem „Guiazda* i „Kropli mlska*, oraz człon- 
kiem komitetu dochodów niestałych w Pogotowiu 
ratunkowem. 

Przeszedłszy przed parn laty tyfus, otrzymał 
po nim w spaściźuie bialaczkę (leukemia), cho~ 
robę mało znaną w medycymia i dotąd nieule- 
czalną, Zapadł na nią od dwóch lat, a od ezte- 
rech miesięcy nie podnosił się z łóżka, aż wresz- 
cie strawiła go zupelnie. 

Osierocił żonę i troje małych dzieci. 

Żeguając. zwłoki ezłowieka bardzo uczynnego 
i chętnego do pracy społecznej, z żalem wyzuać 
musimy, że śmierć wyrządziła krzywdę wielką 
nietylko rodzinie, ale miastu, dla którego szczerze 
pracował, 


(a) Urządzenie baraku dla chorych na szkar- 
Jatynę kosztem miasta jest już zaprojektowane. 
Projekt wraz zkosztorysem przesłano do zatwier* 
dzenia gubernatora piotrkowskiego, 


(a) Łóżka dla dotkniętych szkarłatyną. Na 
skutek starań prezydenta m. Łodzi gubernator 
piotrkowski zgodził się na wydzierżawienie 15 
łóżek w szpitala Anny-Margi, przeznaczonych 
specyalnie na pomieszczenie chorych na szkarlą- 
tynę. Za dzierżawę tych ióżek magistrat płacić 
będzie 600 rb. miesięcznie. 


(—) Sprawy wyznaniowe. W „Warsz dn," 
czytamy: „W kilku dziennikach miejscowych uka- 
zala się p. © „Ważne wyjaśnieaie* wiadomość, 
iż w maja r. b. ministeryum spraw wewnętrznych 
rozesłało do wszystkich gubernatorów  okólaik 
zawierający przepisy o przeceliodzonin z wyznania 
prawosławnego na inne. 

Zastosowanie tego okólnika przez powiatowe 
władze policyjna, jak donoszono, wytworzyło dla 
osób iuteresowanych wiele trudności i nieporo» 
zamień charakteru prawnego. Departament wy- 


Zarząd chóru st- 


 zmań obeych zawiadomił, że pomieniony okólnik 


TOW ESPERANTYSTÓW Jatro (w lokalu, Mi- ' 


kołajewska 11) zebranie towarzyskie, 
8 mip, 15 wieczorem, 
„SOBOTKA“ Jutro (w lokalu, Piotrkowska 120) 
sSobótkn” Stow. pracowa. handl gub- plotrkowskiaj, 
ZE STRAŻY. Jatro o godzinla 7 wieczorem ĆWi- 


Początek o godz ' 


nie dotyczy Królestwa Polskiego, a wydane na 
zasadzie okólnika zarządzenia uważać należy za 
pozbawione mocy obowiązującej, 
, luformacga powyższa nie jest zgodna z pra- 
wag 
Ministeryam spraw wewnętrznych istotnie 
ogłosiło dnia 31 maja r b. okólnik co do re- 
ge-t'acyi zmiany religii, lecz dotyczy on jedynie 
„sposobu i waruuków przeclodzenia z jednego 
obcego wyznania ua inna, również obce“, a nie 
a piawosławuego na inue, jak mylnie dowodzono”. 


4 


Dalej „Warsz, dn.* dowiaduje się, że gene- 
ral gubernator warszawski, pragnąc wyjaśnić 
pomienione nieporozumienia, uznał za konieczne 
zmieść się w tej sprawie z ministeryum spraw 
wewnętrznych, Generał-gubernator wyszedł przy- 
təm z założenia, że na zasadzie uwagi 2 ej do 
art. 6 ustawy o wyznaniach obcych, w zakresie 
przechodzenia z wyznania obcego na inné, Tó- 
wnież obce, obowiązuje prawodawstwo specyalne, 
zawarto w artykule 11 ustawy konstętucyjnej b 
Królestwa Polskiego z dnia 15 listopada 1815 
roku, które ustalilo zasady zupelnej tolerancji 


religijnej“. 


| 
Departament wyznań oboych odpowiedzial, ' 


że okólnik M 5585, jako sprzeczny z obowiązu- 
jącemi w Królestwie przepisami co do zmiany 
wyznania, nie dotyczy gubernii 
przesłany gubernatorom miejscowym, jedydnie 
w celu poinformowania ich o ogólnych polece- 
niach i krokach rządu. 

(a) W sprawie ekspertów. Łódzki komitet 
giełdowy otrzymał od zjazdu konwencyjaego 
dróg żelaznych zawiadomienie, że w myśl nchwa- 
ly zjazdu uznano Za celowe, aby w miastach, 
gdzie istnieją komitety giełdowe lub inne handlo 
we i przemysłowe organizacye powoływać na 
stacje dróg w charakterze ekspertów ze strony 
odbiorcy przy sporządzaniu aktów i protokułow 
osoby rekomendowane przez komitety lub or- 
ganiżacje, a sprawę 0 dopuszczenie ekspertów ze 
strony wysyłającego towar przedstawiać do 
decyzji zarządu danej drogi. © 

Postąnowienie powyższe zjazdu zatwierdzone 
zostało obeonis po porozumieniu się ministeryum 
komunikacyi i finansów. 

(x) Z komisyi szkolnej. Wczoraj pod prze 
wodnictwem p. prezydenia odbyło się posiedzenie 
komisy szkolnych polskiej i niemieckiej, w celu 
wspólnej działalności, 
mieszkańców na rzecz szkoly elemeutarnej. Było 
to jaż drugie posiedzenie. Na pierwszem oma- 
wiano kwastyę opodatkowauia robotnika, 
biegła, 
ku przyjęła 


wstała szalona opozycya. Wobec tego zerwano 
układy, a więc i pierwsze posiedzeńie 00 do po- 
dziąłu składek robotwiczych pomiędzy szkoły pols 
ską i niemiecką nie może dojść do skutku. 

O kwestyi tej pomówimy obszerniej. 

(x) Odózyt. W nadeliodzącą niedzielę dnia 
20 b. m. © godzinie pół do 4 po południu w lo- 


ROZWOJ — Piątek, dnia 18 listopada 1910 r, 


pozew | 
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za plyty korkowe izolacyjne, jak równieź listem 
pochwalnym za wyrób ogniotrwałego materyalu 
dò izolacyi przewodów z parą przegrzaną. 

(a) Znalezione dokumenty. Naczelnik poszty 
| telegrafu przesłał naczelnikowi wydziału śled 
czego znalezione w skrzynkach pocztowych łódz- 
kich; paszporty wydane na imię Moszką Soro 
wieca, Antoniego Wierzbickiego, Józefa Bobrzy - 
ka, Szajadli Borkowskiej, Stanislawa Banerta, 
Emmy Anny Podymiglązowej, Małgorzaty Jędrzej- 


czak; książeczkę legitymacyjną Heleny Neuge: 


bauer oraz dwa świadectwa pisane po turecku. 


(x) Że związku zawodowego pracowników i 
pracownio krawieckich. W niedzielę, dnia 18 li- 


 stopada odbyło się ogólye zebranie pod przewod 


Królestwa i był 


niętwem prezesa związku, p. Feliksa Motylew- 
skiego, 

Według sprawozdania zarządu, egzysiencya 
związku w okresie sprawozdawczym zaznacza się 
niezwykle ciężko i niepewnie, me mówiąc jaż o 
szerszem zainteresowaniu się związkiem, które 


prawie wcale nie istnieje, ale nawet i członków , 


związku cechuje zobojętnienie. 


| rzyszonych jest słabe. Większość robotników kra 


f 


wieckich uważa związek nie jako organizacyę, 
powołaną do życią dla obrony interesów robot- 
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żywczych były dość zaaczne; cany są prawie baz zmia- 
ny. Największy popyt był na kartofla I kapustę. 

(9 Przejschany wozem, Dziś, o godz, 11 rano, 
na ul. Lutomierskiej około domu mr. 11, wóz najechał 
na 9 letniego Moszka Nachalskiego, syna kupca Kola 
amiażdżyły chłopcu cząszkę W stania beznadziejnym 
odwiaziona go do szpitala Poznańskich. 

(x) Ze straży. W poniedziałek, dnia 21 Jistopada, 
o godzinie 7 wieszorem odbędą się ćwiczenia sygnałowe 
pjs piesio | azs A oddziałów łódz- 

6) straży ogniowej ochotnicze; w do rakwizgtow 
II oddziału. a DO 

(p) Pogotowie ratunkowe w ciągu dnia wezo- 
raiszogo pomiędzy innemi wzywano da następniących 
wypadków: 

— Ogólnemu osłabieniu uległo piąć osób, z których 
jedną odwieziono do szpitalna Aleksandra, jedną do mlesz- 


| kanin, dwie odesłano do Przytułkn noclegowego na uligę 


Gmentarn4, 

— Na ul, Głównej ur. 16 Juliusz Cerk, robotnik, 
lst 60, w fabryce przy pracy został nagle POWY 
ne obie nogi; adwieżiono go nn kuracgę do szpitala Ale- 
ksandra, 

— Na ul. Maglstrackiej nr. 3 Stanisław Maclasz- 
czyk, robotnik, lat 20 wpadł do doła napełalonago wap- 
ią oparzył całą twarz, źwłaszczą oczy i okaleczył 
=s Na ulicy Łąkowej nr. 7 Franciszku Liozlak, ro- 


Zainteresowanie się związkiem wśród stowa- ' botnlca fabryczna, lat 20, w maszynie, om której pra- 


cowała, okaleczyłą prawą rękę, 
Na ul, Zlslonej jakis przechodzań pobił i poka- 
leczył Szymona Nejdęckiego, stróża nocnego, mającego 


ı lat 75. 


nięzych, zdążsjącą do polepszenia warunków pra- ` 


cy, lecz jako kasę zapomogową, która ze wzglę- 
du na „niepewne czasy”, a także ograniczone 
fundusze, nie przedstawia żadnego interesu. 

Na takiem podłożu i skutkiem takiego poj- 
mowania rzeczy potęguje się owo dążenie na po- 


| jedynkę da zabezpieczenia subie jutra, które ujaw- 


dotyczącej opodatkowania | 


Prze- | 
jak zwykle hakata łódzka, w tym kioruu- , 
udział; skoro jednak wczoraj przy- | 


szło, aby to samo zrobió z fabrykantami, po» ; członków związku 15 osób; liczba członków nie 


kalu Stowarzyszenia wzajemnej pomocy pracowni- , 


ków handlowych gub. piotrkowskiej (Piotrkow - 
ska 120) dr. filozofii Stanisław Majewski wy- 
głosi odozyt „Handel wszechświutowy”*. 

(x) Z Tow. dla niezamożcych uczniów szkoły 
Aadwańskiego. Zarząd Tow, na rok 1910/11 po- 
dzieli} pomiędzy sobą mandaty w sposób naste- 
pujgty: prezes — W. Drozdowski, wiceprezes = ks, 
R. Maliaowski i dr. A. Goldenberg; 
tarz — K. Tomaszewski; zastępca — T; Markie- 
wicz; skarbnik—F. Wolski; zastępca — A. Lipiń: 
ski; ożłonkowie zarządu, pp: M. Markiewiczowa 
i L Szonert, zastępcy, pp: K. Brabauder, A. 
Jankowski. Przewodniczący 
niestalych — Z. Michalowski, zastępca — Hertz- 
berg. Komisya rewizyjna, pp: J. Czarnocki, W. 
Piechocki i A. Szymański. 

(x) Tow. „Przyszłość”, Zwyczajne zebranie 
członków Tow. abstysentów „Przyszłość* udbę- 
dzie się w niedzielę, duja 20 b. m, o godzinie 4 
po pol, w lokalu własnym Towarzystwa, przy 
ul. Konstantynowskiej nr. 5. 

(a) Usunięcie dymu z kominów fabrycznych. 
Z inicyatywy policmajstra m. Łodzi komisja, zło= 
Żona ź techników inżynierów, pp. M. Wagnera, 
Tyszki, Pawłowskiego, Grabińskiego, z udziałem 
zarządzającego ląboratoryum miejskiew, dr. St. 
Bartoszewicza, obradowała nad 
nięcia dymu z kominów fabrycznych, przyczem 
zwrócono uwagę na wynalazek p. Arendarskiego, 
starszego majstra Tow. akc. K. Scheiblera, imia 
nowicie aparat, działający częściowo automatycz- 
nię i usuwający nadmiar sadzy przy spalaniu się 
węgla w paleniskach; przy dluższeim zastosowa- 
miu w kotłowni fabryk Tow. ake. Scheiblera apa- 
rat ten dal bardzo dobre wyniki. Zajeca go rów- 
nież nadzwyczajna prostota konstrukcyi i taniość. 


(a) £ przemysłu. Tutejsza firma Michał Ro- 
sicki i Ska nagrodzona została na wystawie te- 
gorocznej w Ekaterynosławiu medalem srebruym 


sekre- | 


komitetę dochodów , 


sposobami usu- : 


nia się z ogromną szkodą dla ogólu w 10-t0 i 
18-godzinnej pracy na dobę, lub też w zakłada 
nia chalupnictwa przy pomocy licho płatnych rg- 
botuików. 

Na szczęście są wskazówki, że usposobienie 
krawców pod wpływem związku zmiania Się na 
korzyść ich własnego położenia. Już dziś związ- 
kowey znacznie poważniej zapatrują się na swą 
dolę. 


— Na ul Grabowej późnym wieczorem napadnięto 
Staulsława Michalaka, krawcn, lat 19 DOSC BIR6GEA do 
mieszkania i nożem zadano mu klika ran w twarz i 
głową. 

* 


(a) Groźny pożar w okolioz. Onegdaj we wsi 
Gębice, pod Ozorkowem, podęzas silaej wichury, 
z niewyjaśnionej dotąd przyczyny wybuchnął po: 
żar, który, pomimo ratunku, strawił kilka budyn- 


„ków włosciańskich i zagrażał całej, dość gęsto 


W okresie sprawozdawczym zapisało się na ' 


ponieważ tyleż prawie 


powiększyła się jednak, 
ubyło, a mianowicie: 


osób z różnych przyczyw 


4 członków wyiechalo 2Ż-ch porzaciło krawiec- , 


two, inni przestali płacić skladki członkowskie, 
nie motywując, dla czego. Obecnie związek liczy 
60 członków. 

Za pośrednietwem związku otrzymało pracę 
10 członków i 2 nieczionków. 

Stan kasy przedstawia się jal następuje: od 


dnia 1 kwietnia do 1 listopada r. b. (okres spra- ' 


wozdawczą) wpłynęło do kasy związku 217 rb. 
69 kop. Z tego pochłonęły zapomogi 38 rb. 86 
kop; wydatki administracyjne i oświatowe 46 
rb, 26 kop 


Na dzień 1 listapada pozostało gotówką 366 | 


rb. 39 kop. 
Przy omawiania waranków pracy przyjęto 
wniosek, by zarząd, nie zwlekając, zajął się u- 
normowaniem dnia pracy. 
(a) Kradz'eż i oszustwo. 


zabudowanej wsi. Umiejscowiła go straż ochotni- 
czą z Ozorkowa. 


SZTUKA. 


(x) Teatr łódzki A. Zelwerowicza (Cegielnia 
na 68) Z kaucelaryi teatralnej piszą vam: 

Dziś teatr nasz wystawia po raz drugi 
Hegermausowski „Dzień Zaduszny”, z gościnnym 
występem p. Laury Duvinóway, 

Jutro oubędą się dwa widowiska: o pół do 
4 po poładniu dla młodzieży oddawna niegrany 
pelen humoru „Klab kawalerów* komedya w 3 
aktach M. Balnckiego, wieczorem zaś o 8 min. 
15 „Samotni Hanptmana z udziałem p. Laury 
Daninówny. 

W niedzielę o 3 po południa „Eros i Psy- 
che" po ceńach popularnych, z udziałem p. Du- 
ninówny, wieczorem o 8 min. 15 „Klub kawale- 
rów *, 

* 

Sprawozdanie z „Samotnych* Hauptmana 

z powodu nawalu materyalu bieżącego podamy 


' w numerze następnym. 


, stantynowska 16), 
24-letni Piotr Po- ` 


ziemaki z pow. pultuskiego, gub. warszawskiej, i 


zonaty, zawiązywał stosunki ze służącemi, przed- 
stawiając się im jako kawaler, z zamiarami za- 
warcia malżeństwa. Korzystając zaś z ich ła- 
twowierności, w mieszkaniu swych bogdanek byl 
jak u siebie w domu. Od kilku słog wyłudził 
zegarki, pierściomici i t. p, okradł je z gotówki. 
Jako pokrzywdzone stanęły w sądzie slażąca Wik- 
torya Kras, z domu przy ul. Paiskiej M 9 i Jú. 
zefa Glinka, z domu przy ulicy Długiej XM 37, 
stwierdzając zeznaniami świadków, że Poziemski 
popełniał oszustwa i kradzieże. 

Sędzia pokoju 7-go rewiru m. Łodzi skazał 
Piotra Poziemskiego za Kradzież na 4 miesiące 
i za oszustwo na 3 miesiące więzienia, 


(h) Pożar wszczął się z niewiadomej przy- 
czyny dziś w nocy przy ni. Składowej X 35 
w przędzalni Chełmińskiego, dzierżawionej przez 
Joska Bergera, na parterze, i objął pierwsze pię- 
tro zanim przybyły I i II oddziały straży ognio- 
wej ochotniczej i straż miejska. 

W pół godziny ogień opanowano, a 0 godzi- 
nie 2-ej w nocy zupełnie ugaszono. 

Szkody obliczają na 20,000 rb. 

(a) Szkariatyna. Wczoraj, w mieszkaniu Abrama 


Chassela, przy ul. Cogiolntanej nr. 65, zachorował ciężko 
na szkarlatynę 5 letni chłopiec. 


(h) Z targu. Dziś na targi dowozy artykułów spo- 


(x) Teatr popularny A. Mielewskiego (Kon- 
Z kancciaryi teatralnej piszą 
nam: 

Dziś w piątek ukaże się dawno niegrana 
wesoła komedya w trzech aktach p. t. „Kon- 
troler wagonów sypialnych*. 

Jutro po południu dla młodzieży dana bę- 
dzie wesola krutochwila w 5 aktach Al. hr. Fre- 
dry p. i „Rewolwer* po najniższych cenach z p. 
Bartoszęwskim w roli arcyzabawnegó i wymo- 
wiego „niemowy”, wieczorem zaś wystawa dy- 
rekcya po ras pierwszy na scenie teatru popu- 
larnego znakomitą sztukę w 5 aktach L. Tołsto- 
Ja p. i „Zmartwychwstanie“. 

Arcydzieło to wielkiego flozofa i myśliciela, 
obiegla wszystkie sceny z olbrzymiem  powodze- 
niem, szerząc sławę największego dziś pisarza, 
którego imię ze czcią powtarza świat cały. 

W niedzielę po poludniu og, 3 areyzabawny 
żart sceniczny w trzech aktach z nową wystawą 
p. t. „Złoty wiek ryeerstwa** wieczorem zaś po 
raz drugi ,„Zmąrtwychwstan'e" w 5 aktach L, 
Tolstoja. 


(x) Koncert Towarzystwa opieki szkolnej. 
„Wieczór artyslyczny* urządzouy przez Dowarzy- 
stwo opieki szkolnej w sali koncertowej przy 
ulicy Dzielnej zapowiada się nader obiecująco i 
niezawodnie w nadchodzącą niedzielę sala kon- 
certowa będzie wypełniona po brzegi. 

Cel — pomnożenie funduszu na początkowe 
szkoły polskie i dobór sil artystycznych, wystę- 


X 264 


pujących w koncercie powinny być dostateczną 
atrakcyą, 

Bilety wcześniej nabywać 
Wścieklicowej (Mikolajewska 18), 


ZABAWY. 


(x) Ze Stow. pracowników handlu i przemysłu. 
Julrzejsza <sobótka» w Stowarzyszeniu wzajem- 
nej pomocy pracowników handlu i przemysłu gub. 
piotrkowskiej (Piotrkowska % 120) zapowiada się 
nader obiecująco. Osób wybiera się sporo, aby 
w towarzystwie kolegów spędzić mile parę godzin 
po znojnej pracy całotygodniowej. <Sobótki» wy- 
walczyły już sobie uzuanie wśród członków tego 
sympatycznego Stowarzyszenia. 

(x) Z „Earmonii”. Przypominamy o jutrzej- 
szej «Wieczornicy» w Tow. muzyczno dramatyez= 
nem „Harmonia“, na której pod reżyseryą p. T. 
Orłowskiego, wystawioną będzie «Bajka», piękny, 
poetyczny obrazek sceniczny. Będzie to ostatnia 
przed karnawalem wieczornica z tańcami, gdyż 
następna niedziela jest już adwentową, 

(x) Ze Stow. robotników ohrześoljańskich. 
W sobotę, dnia 19 b. m., w sali przy kościele 
św. Anny 3-cie Koło tego Stowarzyszenia urzą- 
dze zabawą taneczną, Początek o godzinie 8-6j 
wieczorem. Bilety nabywać możną w kancelaryi 
przy kościele św. Anny. 


(a) Wieczornica. Towarzystwo zwolenników 
rozwoju fzycznego w lokalu swym przy ulicy 
Nawrot N 23 organizuje w nadchodzącą sobotę, 
dnia 19 b. m, wieczornicę na program której 
złożą się dwie jednoaktówki: „Jesienią“ L. Swi- 
derskiego i „Bzy Kwitną" Przybylskiego, oraz 
popisy chóru amatorskiego Towarzystwa. 

Po wyczerpania programu rozpoczną się 
tańce. 


można u pani 


Z dzielnie polskich. 


Z KRAKOWA. Jak dowiaduje się „Glos na- 
rodu, w stanie zdrowia chorującego od dlaższe» 
go czasu kardynała ks, Pażyny zaszło wczoraj 
pogorszenie. 

— Rozprawa sądowa w sprawie Trudnow - 
skiego rozpocznie się w dniu 22 b. mọ, to jest 
we wtorek. Oskarżeni sa: Trudnowski o skryto- 
bójcze mordersiwo, Michał Sadowski o uczestnic- 
two w morderstwie i o nakłanianie do fałszj- 
wych zeznań. 


Ostatnia poczta. 


— Biuro Wolffa donosi, że według wsżel- 
kiego prawdopodobieństwa parlament angielski 
będzie rozwiązany 26 listopada. 

— Z Pragi donoszą: Marszałek krajowy urzę: 
dowo zawiadamia, że układy pomiędzy niemcami 
i czechami zostały rozbite. 

— Zwołanie Rady państwa w dnin 24 b. m. 
zdaje się rzeczą pewną. 

Delegacje zbiorą się na nową sesyę 28 gru- 
dnia w Budapeszcie, celem uchwalenia krótkiego 
prowizoryum budżetowego. 


1 
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ly od począt ; horego nie jest | A 
y początku gasładnięcia. Sianjehgreg j | w ludziach prawpopodobnie nie było. 


ROZWOJ. — Piątek, dnia 18 listopada 1910 r. 


porzarow 


Z prowincyi coraz nowe wiadomości nadcho= 


cach Francyi wyrządziła powódź, oraz zamiecie 
śnieżne, szalejące w górach. 


TELEGRAM. 


Astapowo, 17 listopada. (P.) Członkowie to- 


dziny Lwa hr, Tolstoja prosili, ażeby chorego nie , 


niepokoić i nie odwiedzać go. Postanowiono, że 
przy chorym pozostaną tylko te osoby, które by- 


beznadziejny, 

Astapowo, 17 listopada. (P.) O godz. 10 m. 5 
wieczorem w stanie zdrowia Tołstoja zaszło po- 
lepszenie. Więczorem choremu zastosowano 8Ztu0Z- 
ny irygator. Gorączka opadła do 37,8. Pula rzad= 
szy, ale chory oddycha spokojniej. 


Moskwa, 17 listopada. (P.) Z 31 oskarżonych | 
o należenie do stronnictwa sooyalno-demokratyoz= , 


nego, izba sądowa skazała trzech podsądnych na 
4 lata robót ciężkich, 10 na zesłanie, 5 na 2 lata 
zamknięcia w twierdzy, jednego na dwa lata ba- 
talionu dyscyplinarnego, 8 na zamknięcie w twier- 
dzy od 6 miesięcy do lat 2 z zaliczeniem im wię- 
zienia prewencyjnego i jednego oskarżonego unie- 
winnila. 

Moskwa, 17 listopada. (P.) Sąd okręgowy 
skazał na 3 dni aresztu adwokata przysięglego 
Jakułowa, za wyzwanie na pojedynek starszego 
prezesa sądu okręgowego, Saloma. 

Moskwa, 17 listopada. (P.) Policga śledcza 
ujęła wszystkich uczestników zabójców jeromona- 
cha Anatolego w Ławrze Troickiej i wszystkich 
tych ludzi, którzy przygotowywali zamach na 
skarbnika klasztoru i rabunek rb. 300,000. 

Wiedeń, 17 listopada. (P.) Delegacya austryae- 
ka odrzuciła wniosek Szustersicza,' aby anstro-wę- 
gierskiemu ministrowi skarbu Boriauowi wyrazić 
votum nieufności za jego zachowanie się w spra- 
wie zniesienia zależności włościan w Bośni, 

Wiedeń, 17 listopada. (P.) Dzienniki donoszą, 
że cesarz na raucie po obiedzie na cześć delegar 
cyi wyraził się bardzo pochlebnie o działalności 
Burjana w Bośni. 

Londyn, 17 listopada. (P.) Izba lordów. Bała 
przepelniuna. Loże dyplomatyczne ozęściowo za- 
jęte. Obecne również małżonki wielu parów. 
Unionista Iandsdown w dłuższem przemówieniu 
streszcza rezolucją i oświadcza, że widzi się zmu- 
szonym popierać opinię, wymagającą zmniejszenia 
liczby parów, a zarazem łączy się ze zdaniem, że 
w izbie wyższej nie powinien zasiadać i głosować 
ani jeden par tylko na zasadzię prawa dzledziez- 
ności. Izba wyższa opierać się winna również 
na prawach mianowania i wyboru. Stronnictwo, 
do którego należy, gotowe jest obmyślić środki, 


| 0 ile możności na drodze pokojowej, któreby do- 


Dalsze obrady dele- | 


gacyjne odbędą się dopiero na wiosnę w Buda- 


peszoie, 

— „N, Wiener Journal“ donosi—jak twier- 
dzi—z Paryża, że tamtejsze kola polityczne uwa- 
żają stanowisko hr, Aehrenthala za zachwiane; 
Rosya bowiem żądała jego ustąpienia i postawiła 
to jako warunek zbliżenia się do Anstryi. 

— W kołach politycznych Londynu zapew- 
niają, że premier lord Asquith wręczył już kró- 
Jowi podanie o dymisyę gabinetu. W razie, gdy- 
by monarcha podanie przyjął, jako następcę wy- 
mieniają Balfoura, który też zająłby się w takim 
razie utworzeniem nowego gabinetu. 

— Z całego Tyrolu nadchodzą alarmujące 
wieści o ciężkich szkodach, wyrządzonych przez 


prowadziły do porozumienia pomiędzy obydwiema 
izbami. Nie należy uważać porozumienia tego za 
rzecz niemożliwą dlatego jedynie, ponieważ komi- 
sya obustronna, złożona z 8 osób, nie uwiała za. 
łatwić sprawy. 

Drugie czytanie bilu o prawie «veto» odbę- 
dzie się 21 listopada. 

Woroneż, 17 listopada. (P.) W sprawie 79 
uczestników bractw włościańskich, którzy oskar- 


| żeni byli o należenie do partyi socyalistów-rewo= 
' lacyonistów w eela przygotowania ludności wlo- 


zamiec Śnieźną, Snieg upadł w niebywałej obfi- l 
tości. Równocześnie w wielu miejscach przerwa- , 


ne komnuulkacye telefoniczne i telegraficzne, skut. 
kiem zniszczenia słupów, zasypania stacyi gór- 
skich itd. Miejscami zdarzały się kilkagodzinne 
przerwy w komunikacyi kolejowej. 

— Z Paryża donoszą: Sekwana w dałszym 
ciągu opada, zwolna, ale stanowczo. Niebezpie- 
czeństwo powodzi dla Paryża tym razem prze- 
minęło, 


ściańskiej do powstania zbrojnego, sąd wojenny 
skazał 1 na lat 5, 18— na lat 4 robót ciężkich, 
ł—na 3 lata twierdzy, 3—na osiedlenie z pozba- 


| wieniem praw, 64—uniewinnił. 


Bewastopoi, 18 listopada. (P.) Burza śnieżna 
uszkodziła wiele słupów telegraficznych i drutów, 
Telegraf nie był czynny przez 2 dni. Na morzu 
paunje burza 

Tyflg, 17 listopada. (P.) Z rozporządzenia 
uamiestuika zabójca nauczyciela Troickiego, uczeń 
Tawgerydze oddany zostaje pod sąd wojenny. 


Z ostatniej chwili. 

Londyn, 18 listopada. (Wł.) Uchwalona wozo- 
raj wieczorem przez lordów reforma izby wyż- 
szej, na mocy której izba ta ma się składać: z 3 
panów rodziny królewskiej, 200 tu wybranych 
przez wszystkie dziedzicznych lordów, 80-tu 
z mianowania przez króla 10 duchownych i 40 ta 
dożywotnich, a których każdy nie może jednak 


| 
| 


| 
| 
| 
| 
| 
| 


l 


| 


PZA RAZA SE Ů R NN 


ZE. PM PAZ 0 M M M Z. 


O e m 


dzą o ciężkich klęskach, jakie w różnych okoli- | SOBA RESARAĆ CTN JARIOA ONT A. BY 


niosła żadnego wyjaśnienia sytuacji. 

Rząd zamierza przedłożyć budżet jeszcze przęd 
rozwiązaniem parlamentu; jest jednak wątpliwe, 
czy dyskusya nad budżetem będzie mogła być na 
czas przeprowadzona. Oczekują, że po deklara 
oyi Asquita sytuacya się wyjaśni. 

Berlin, 19 listopada. (WŁ) Całe sycylijskie 
wybrzeże nawiedziło wczoraj silne trzęsienie zie- 
mi. W Messynie zawaliło się wiele gmachów, po- 
zostałych jeszcze z ostatniej katastrofy. Ludność 
pouciekałą z miasta i mieszka w barakach. Ofiar 


Berlin, 17 listopada. (WI) Robotnicy miej- 
skich zakładów gazowych uchwalili wczoraj za: 
żądać podwyższenia płacy; w przeciwnym razie 
rozpoczną bezrobocie. 

Berlin, 18 listopada. (Wł.) Jutro przyjeżdża 
tutaj rumuński minister spraw zagranicznych, 
Dinoara i odbędzie z Kinderlen Wachterem ważną 
narądą polityczną. 

Berlin, 18 listopada. (WI.) Dzisiejsza prasa 
poranna podkreśla wczorajsze przemówienie w de» 
legacyi austryackiej ministra wojny Szenajcha, 

W przemówieniu tym minister zaznaczył, że 
Mustrya wrazie wojny musi polegać wyłącznie na 
własnych siłach, gdyż jej sprzymierzeńcy będą 
musieli wojska swoje użyć do własnych celów. 
Nie należy przytem zapominać, że tylko taki 
sprzymierzeniec jest pożądany, który jest wart po- 
żądania. 

Prasa wskezuje, Że jest to zbyt ostra i wy- 
raźna aluzya do Włoch. 

Konstantynopol, 18 listopada. (WL) Osada Da- 
widze przy kolei anatolskiej splonęła wozoraj 
prawie doszczętnie. 

Spaliło się około 1,000 domów, mieszkańcy 
pozostali w nędzy. 

Nowy Jork, 18 listopada, (WI) Z granioy 
meksykańskiej nadchodzą coraz bardziej niepoko- 
jące wiadomości; 2,000 azbrojonych cowbojów 
przygotowuje się do odpędzenia nadchodzących 
meksykańczyków. 

Nowy Jork, 18 listopada, (WŁ) Rząd wystą: 
pił z eałą energią przeciw handlarzom wełny, 
którzy przez przekupienie urzędników celnych o- 
sznkali skarb na przeszło 50 milionów dolarów. 
Wytoczono proces całemu szeregowi handlarzy 


welny. 
D i a 


Odpowiedzi Redakcyi. 


Panu H, w Łodzi. W sprawie zajścia z knsyer- 
ką w teatrze polskim o sprzedanie niawłaściwego bl- 
letu w dniu 12 listopada, jak się okazało, wina była po 
pańskiej jedynia stronie Należało bowiem uprzadzie 
kasyerkę, na jakie przedstawienie chce Szan. pan wy- 
kupić bilet. 


SPOSTRZEŻENIA METROROLOGICZNE 
Stacyi centralnej K. E. E. 


Data. Uwagi 


Barometr 
sprowadzony 
do 0° St. 
Termometr 
W SL (» 
Wilgotność 
Kierunek i 
siła wiatru 


NM/KI1pp. | 788.8 | 34| 76 | PnZ3 | Z ànta 17/X1 


Temperatura 

17/1 9w: | 7388 |+- 0.2) 90 | PdZi1 neama e 
A 2 min. 40.2 C. 

18/X1 Te | 784.7 |— 0.2 | 9% | piws | atar 


OFIARY. 


Na szkołę rzemiosł 
(przy łódzkiem chrz. Tow. dobr.) 
Zygmunt Fiedler, zamiast kwiatów na trumnę $, p. 
Stanisława B elickiego, 2 rb. 
Leon Gole, zamiast wieńca na grób ó» p. Stanisława 
Blelicklego, 5 rb. 


z — m~ 
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W dniu 15 listopada 1910 r., zmarł w Warszawie po dlugich i ciężkich cier- 
pieniach 


s fp. 


STANISŁAW 


IELICKI 


inżynier, 
przedstawiciel naszej łódzkiej filii. 


W zmarłym tracimy uczciwego, sumiennego i dlugoletniego pracownika, po 
którym żal pozostanie na zawsze w naszej pamięci, 
Spokój Jego duszy! 


Tw. Ake. zakładów kotlarskich i mechanicznych 
W. Fitzner i K. Gamper. 


/ 2879 


Maa RON e T 
Pi ;+ PLYTA WECA TĘ z 


? 


klap do sprzedania. Ludwiki 
nr. il 7741—3—1 
Hz Eu | 4 gosia) L | Sklep rzeźnieki zaraz do sprze- 
potrzebne wprawne szwaczki do dania z powodu wyjazdu Ale 

szycia fartuchów. Józef Eger,  ksandrowska nr 68  7739—3—1 
Główna M 11 _____7722—3—2 rzedam szyld ało UŻTWANe 
potrzebny zdolny ozeladnik kra- - Owale także zotrkebao 

wiecki. Ulica Mikołajewska 83 panny do szycia ul Rybna 12 
W. Wieczorkiewicz. 7710-3-2 ilen 4 7667—3—3 


poszukuje posługi kobteta mło- S 
da. UJ. Zglerska X 70 m 32. 


8 | eonard Suchowski, korektor i 

Drobne 0 łoszenia | stroiciel fortepianów I pianin. 
« , Piotrkowska 10 1737—3pel 

A wokat, Warszawa, Wilcza 18, Mirów CEE IE 

Sprawy, porady, przyjmuje do l 

11-e] i ŁR: Hoc Mianoniaci sklepowej, Jub do Alii. Oferty pro: 
ustępstwo. 3780—30—19  Szę składać w administr. „Rozwo- 
A eenei potrzebni są ne dobrych | 24 dla S. P. 1105—3—1 


va. Z 3 aszyny Singera używana sprze* 
warunkach, z kaueyą. Zgłosić Ma tanio. Ul. Aleksandryj= Pzirzina matka poszukuje maika poszukuje 


Zagubione dokumenty. 


PR. EB 24 R AŻ K A 
arya kiedekier zazubiła ksią- 
żeczkę legitymacy ną, wydaną 

% m. Łodzi 1744—3—1 

ann A —1 

gesing kwit od paszportu na 
Imię Piotra Baśko, wydany 

z fabryki Dessurmonta. 7740 11 

Zgnal paszport, wydany z mą- 

gistratu w Zduńskiej Woll na 


—— M 1 


i 
i 
; dania sklep rzeżnicki | 
sprz A ep rz > ` > DEE E OW SP AlE 12001 
D’, kaltia rkkätonibik Szosa Í aus DE Pó o 2 okuach, m EEE » LZ ZU ZAKO o | Lt Zginął kwit od paszportu ua 
-SANdrOWS - 9 rz akładacz, który już pracował |>" wynajęcia zaraz na dogodnych : dolna krawcowa poszukuje Szy- 
= aSa z, ate Í w drukarni, może się zgłosić, ; waruukach Benedykta 66, sklep. | Z p i 
+ Przejazd 8, do urukarni , Roz- | 

0 ieleżera l (4 będ | woju” 
nr. ŚĆ praktyki, PEE SAF i poss umeblowany do wynaję- 
[De pr zedania dywan duzy ima- | jg Ok, Piako | Prog dak gej ję. 

EE _ , jowego otr a 
ly perski, ręcznej roboty Za- | wiądomość na miejscu. 7708 3-3 


Fa suterynie. LL LLLLNLoRLLLL 
MERY SC ZY 0 3% E otrzebna bardzo zdolna panna 


imię Amalii Brandt, wydany 
6 | Loia w domach prywatnych Ofar |z fabryki E Risorta. ' 7755—1 
1751—3—1 ( ty proszę składać w „Rozwoju, Zesingt wid wydauy z Kalisza 
3 Poem ara. 81 Hy" od K. 7639 - 6.—4 ra gubernatora na imię Has 
nia towaru. Zgłosić się do dolna ; ieny Stodolskiej 1685—3—3 
panna poszukuje miejsca | SRR E || 1980—3—85 

kantoru. Hotel Bristol. 7743—1 | Z. stając do szycia bielizny || 7ginął swit od paszportu, na 
potrzebny zdolny czeladnik kołder. Mikołajewska X 39 m 41 Imię Stanisława Szymańsziego 
szewcki damski, szpilkowy, | J Rozmarynowska _7718—3—2| wydamy z fabr. Krama. 768733 
robota stała. Złota 4 m. 3 


się Hotel Bristol 38, od 4—6 
i rrśa=2—1 | ska 36 34 1132—52 | | eórki Maryauny Raczkowssiej. | = Pe og R: imię Tadeusza Wisławskiego 
(sy pies piesek, podpalany, w 0- podpalany, w 0- Mme bębenkową Sprzedam | Ktoby ze AZ sprzedania UL Sosnowa 7. aa Ra 18-3—1 
kularach, zaginął zeszłego tanio. Widzewska ur. 139 sp się e askawe fet pz | 7678—3—3 ZĘ ngl paszport, wydany Z gm. 
tygodnia. Odprowadzié za vyna: | II I Paca EA SN 5 do P. ; Sik rski | rządzenie sklepowe, zaraz do | J Oat RI. Da ile 
grodzeniem Złota 4 m. 3 775921 | toda panienką z 6 klasowem | COimiana 0.4. MIS 125 | Unes 4 h Azow sans Ogłaska. ____7749-3—1 
[D° bufetu 1 1 lf klasy na kolel ; wykształeeniem, „M opra z 1 | sklej 40, à T684-8—-31 Z 87% kwit od paszportu na 
kaliskiej potrzebni są dwaj | 2 bległą znajomością staro kebraj- Poza zdolny czeladnik kras | SAI ca imię Henryka Haptyka, wyda- 
chłopcy do usług. 71158—3-—1 | Sklego języka poszuzuje miejscą. wiecki. Główna 9, Wierzbicki. illa - pałacyk okazyju.e do |ny z fabryki K. Hofrichters. 
Widzewska 31 m. 20 A Sz. Kap- | 7157—2—1 | sprzedania. Krótka 9 m. 16 7755—1 
| 
! 
l 


| 


pi BIL IA NUDA 
SZSZĘ Z LIDE ZA i „sad a dolna krawcowa poszukuje szy | Z P8'2%4 paszport, Wydany z gm. 
o sprzedania 3 drewniana do: | y, m Akr i dgan onors 17538 -2—1 za w domu prywatnym w Ło- |, P9bowa Góra, gub. warszaw- 
Diy u Fryderyka Rauch w Bu: | SR OŚ dzi lub na wy:azd. Ul. Nawrot [5/18 na imię Michała Szubar= 
kowcu przy Andrzejowie (I oce toteligentna 03003 do miasto, kawaler, do remizy | © 25 m. 33 H Pochwieks, sklego z żoną. 7696—3—3 
7701—3—3 ag prowsdzong p gss krakowskiej Ulica Piotrkowska i 7886—3—8 Żeś ela ksiązeczka logityma= 

DZ ZP? Pio ES SU i pE aeaiia -BAS WÒ] pod A. N, EnH 3493 n j gonm ekspedgent-magazynier, | m, Eun na a Józefa planas 
! 7700—3 - 3 P na bypotekę. Oferty proszę | 1. 24, posiadający dobra świa- gały. 7898 —3 —3 


w księgarni 7631—38 —3 | — 


porzebui są zdolni slasarze do ' deetwa, poszukuje posady. Łan 
DY korepetytor przy- ; 


składać w „Rozwoju“ pod L D., ; u aginął paszport na imię Cze» 
J 7701-3-1 dra ZA d oj LPG, Z sława Kołeckiego, wydany 

3 pas prezydenta miasta R 
mia 


: A fabryki wyrobów żelaznych K. 
sposabia do wszystkich klas ! , | N 98. 7679-3— 
gimnazyum, oraz na Świadectwa. : Zukowskiego Ji 98. _7679-8—8 


ado- 


| P'o, człowiek, znający 
| 
| 
i 
[ 


i - klep spozywczo dysirybucy)ng, | =aomęła suka pudlica biala r 

Wiadomość Dzielna 40, m. 1 od | Do. powrocie ze. caw Roj- | “zaraz do sprzedania. Wiado- i Z e aE g ead we 7126—3 2 
LE er ROEE DE kuji os dy BIAtzA" lub jakiej AE >> Prsgdsniana gy ' alọ żola Proszę odprowadzić Be gegna paszport, wydany z gm. 
est do sprzsdaaia dom za 12 | innej w ktntorze lub składzie, | BB nedykta 30, za wynagrodzenlom | ma pc Bub. płotrkowskiej, na 

Jiysięcy rubli Potrzebny kapi- Oferty w Rozwoju“ „Starszy pi- | S%/YP, Kolouiaino-dystrybucyjuy  Masiołowicz. 7697—3—3 | 7$ Ignacego Trojanowskiego. 
tał 4000 rb Wiadomość Zielona nek W SMEWZU TU ŁY „sA $ do sprzedania Chojny, ulica , Fagint dog duży, Czarny, obro. 7711—3—2 
%_37 w piwiarni 7709 —2 2 TT MeT SEE dO SE P T Dolna_X 8 1627-8083 | ŻE opel zde mlah kłódką Za AN paszport, Wydany Z mā- 
aWiaruia istniejąca lat 9 jest gaz wide jo a eteran o Sslep spozywczo-dysybucyjcy ` wiadomic Zawadzka 8 m. 4. gistratu brzezińskiego na imię 
igo sprzedana, Północna 32 | Przejazd 45 — I 0085 j zaraz do sprzedania  Wiado- | 7704 —3-- 2 Józefa Górnika, 1719—3—2 
róg Franciszkańskiej. Tamże dwa | ZSZ BENE | mość Nowo Sikawska nr 28, Bie | oz Zegna paszport, wydany Z ma. 
łóżka í otomshu dywanowa. ł potrzebna zdolna prasowaczka | łaty. 7745—2—1 | rebaki do sprzedania. Bene- gistratu łódzkiego na imię 
7651—3—2 | ' na stałe, Ul PE A i Sklep spozywczo aystrybucyjny ; —drkta 88 7736-8-1 Stefana Janiszewskiego 1720 372 
ję owalakie naczynia do sprzeda- | lM il araa do sprzedania. Wiado- | A sklepy do sprzedania. Wiado Znał kwit od paszportu na 
nia. Senatorska X i2, m. 49. | [Potrzebny chłopiec do apteki. | mość Radogoszcz, ulica Kazi- mość ulica Mikołajewska X35] =imią Wiktoryi Wasielewskiej 


7680-3—3 Ulica Andrzeja 26.  1746—1  mierza dom Heizla  7741—3—1 ' w sklepie. 1760—3'1] wydany z fabr. Grohmana 7703 
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en a 


Specyalista ohorób skórnych, 
wenerycznych oraz niemocy 
płciowej 


D: St. LEWKOWICZ 


powrócił, 

Leczenie elektrycznością, elek: 

cznym światłem i masażem 
wibracyjnym. 
Zachodnia 33 (obok Lombar, akc.) 
Przyjmuie od 9—1 i od 6—8 W; 
w niedziele od 9—3 Dla pań od 

5—6 wiecz 114r 


Specyalista chorób skór- 
nych, włosów, wenerycz- 
nych i dróg moczowych 


Przyjmuję od godziny 8 — 10] 
w południe I od 4 — 8 wieczorein; 
w niedziele 1 Fa ta od 9 — 2 
149r 

Dla pań ozobna poczekalnia 


Dr. B. Rejt, 


ulica Średnia AM 5. 


Alicante FABIAN 


przyjmuje codziennie do g. 10-8) 
rano i od 4 — 7 po południu, 


uł. Rzgowska Nè 3 (róż Gór- | 
2261r , 


nego Rynku). 
Choreby nerwowe i wewnętrzne. 


Dr. L. KLACZKIN | 


Konstantynowska 11. 
Phe, skórne, wonner., 
oroby üróg moczowych. 
Przyjm, od 8—1 rano i od 5—8 W., 
dla dam od 4—5. W niedziele i 
święta tylko do 1 rano. 146-1 


Dr. Jan Gaderski 


Akuszerya; 
choroby chirurg. i kobiece 
przyjmuje do 10 r. 4—6 po poł. 
Ut. Cegielniana 9 m. 4. 2465 


(r. Michat KANTOR 


CHOROBY CHIRURGIZNE. 
Przyjmue dog.9r. I od 6—3 pp. 
awadzka Ni 4. 

2930—30'0 


Centralna klinika: 


cboród Z4DÓW 
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Dr. Leyberg 


b. dłagolotuł lekarz klinik wiedań- 
skich ordynuja Jakospecyal. chorób 
Weneryoznych, płoiowyoh i skórnych 
codziennia 8-12; 5—8; panie 12-1 
Niedziele i święta tylko przed obia 
dem. Krótka 5. 1489r 


| DI. Lipszyc 


choroby dzieci. 


Przyjmuje od 8—10 i od 4—6 pp 
WSCHODNIA 445 294 


Dr. L. PRYBULSKI 


CHOROBY SKORNE. WŁOSOW, WE- 
NERYCZNE | z IOWE I NIE- 
MOCE PŁCIOWE. 

Ul, Południowa ft 2. 


l Peri oi SA poe 8—1 r. i od 4—8 W.. 
od 6—6 po poł. 1420—7— 


Dr. Fr. Łukasiewicz 


Starc=-Zarzewska Ni 38, 
róg Sosnowej. 
Choroby żołądka i kiszek, 
wownętrzne i dziecinne, 

Przyjmue do A 11 rano i od 


3 ei do 6-81 po poł. 2209r 


Dr. H. Sadkowski 


przeprowadził się 
na ulicą Piotrkowską 120. 


Przyjmaje z chorobami wawnętrz 
nemi (spac. żołądka i kiszek). 
| odzienie do 9 rano i od 5 do 


7-ej Bo poł 3530 


m waw 


A ii 0 Ro 


t 


/ polcpszyła swojo źdrowie Ę 
N urachownye ju praos używanie 


Ą PIGUŁCE PRZEGZYCZGZAJĄCYCI 
i D% CAUVIN'A 
PLDY ŻKICHJ 
Q Do sabycia we wśżystiich 
N więftszęch apietach, 


` a w PARYŻU Faubourg 
W Saint-Denis, 147 


w m m EZ 
ESR 


Oryginalne pudełka Pigułek 
Cauvin'a zaopatrzone są w plombą 
Kkomorową*. 2409—9— 


i jamy astie) 


w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej No 86, tel, 14-79, 


Taksa nadzwyczaj dostępna dla wszystkich. Konsultacya 
kezpłatnie. Wyrwanie zęba 15 kop. Plomba 
35 kop. Sztucznz ząb 65 kop. Przeróbka 
i reparścye sztucznych zębów 50 kop. Przy 
klinice znajduje się specyalne laboratorynm do wyrobu 


sztucznych zębów. — Przyjmują tylko skończeni lekarze 
dentyści. 536d140 
= proszek 20 i 30 k. 


AGATOL Er 


St. Górskiego, Warszawa, Leszno 12, z z eliksir 80 i 50 k. 
Odznaczony na 6 wystawach najwyźszemi nagrodami za skateczne 
i antyseptyczne działanie, jako najlepszy środek:do czyszczenia zębów 
i konserwowania dziąseł. Odznacza się silnym i przyjemnym aro 
matem, dezynfekuje i odświeża jamę ustną, chroni zęby od przede 
- wczesnego próchnienia i bólu, dając im zdrowy i biały „gyglad. 

Żądać dzieł 607—:0 


Chór Polski przy kościele ŚW. Mizia w Łodzi 


urządza dnia 19 b. m, w lokalu A. Brauna na Księżym Młynia dla 
swych członków i ich rodzin 


w. MM BBE AA WW E 


na którą najuprzejmiej zaprasza ZARZĄD. 
Początek zabawy o godz. 9 wieczorem, 


Wejście dla pp. członków 76 kop. dla wprowadzongch 1.25 kop. 
3 PP P's p | 2857 -2—2 


Łódź, Piotrkowska 165. 


Niniejszem podajemy do wiadomości, 


Łódź, w listopadzie 1910. 


P. P. 


iż otworzyliśmy przy ulicy 


Piotrkowskiej X 165 


G. A. Restel i S-ka 


zaopatrzony bardzo 


bogaty w towary na męskie i damskie ubrania. 


Staraniem naszem jest dać Sz. Klijenteli dobry towar po przy- 


stępnej cenie. 


Polecając się łaskawej pamięci i wzgiędom P. P., zostajemy 


Skład Materyałów wełnianych, 


Z poważaniem 


G. A. Restel i S-ka. 


2855 


Zaginęły dwa psy wyżły: ca- 
ter blały czarne taty, z obrożą 
| znaczkiem lit, „M.* (rosyj- 
skie) 1 ponter Ji bronzowy 
kurtyzowany, z obrożą i takimże 
znaczkiem Obydwa wabią się „Ka: 
ro*, Odprowadzić lub zawiado= 
mió właściciela restauracyi E, 
Boetchera w Pabianicach. 
2899—3—1 


BRR CASREA 
i JĘZYK ROSYJSKI 
rodowity rosytnin 
Poszukuje się 
slużącej 
ta iag nn o 


w Instytucie 
wamł, Osoba starszą bardziej 


Jężyków Nowożytnych 
D-ra KUMMERA 


Poładniowa $, Piotrkowaka 16. 
8934 


pożądana. Zgłaszać się: Mikoła- 
jewska 20, d-le piętro, lewe AN- 
scis, od 10 do 12-ej I od 4 d o 7. 


sge 


Młody 
inteligentny 
r iy koleta tynę bi 
osiadający kilkoletnią ratynę bia 
3 |rocą, obośróle w kancelaryach: 
rejentów, adwokatów, inżynierów 
it. p. lab w innych gałęziach 


handla i Poe wieczorne 
ZA pisa od godz. 4 p. 
„ Oferty łaskawie, „Zdolny 


100* w adm. „Rozwojd*. 5869 


EAZISTYJĄC OD LIT 20 W ŁODZI Í 
Pracowni haftów 


i ZNACZENIA BIELIZNY 


D. Mazurkiewiczowej 


z dniem 1 października 
b. przeniesiona została 
na ulicę 


Przejazd 16, 


m. 24. 
Przyjmuje się uczenice. 
Ulica PRZEJAZD M) 16, 


"ońbjd ©;7-3 vuńcgo euroeridoj 


ERZE Poprzeczna ofcyna 2-gle piętro. WEN 


Felczer W, Linka 


Szpitala imienia małzonków 
Poznańskich 


mleszka na ulicy 4138 8 
Franoiszkańskiej Xe 43. 


Pracownia Damakieh - 
Sukien i Kostyumów 


„STANISŁAWY“ 


Przejazd 48, m. 11, 

2-a piętro, wprost schodów. 
Wykonywa roboty ele”ancko po- 
dług najświeższych żurnali 2491 


ZNAMY 


w domu narożnym przy ul. Spacerowej i Zielonej 
( R w ge wybudowanym AE w 
DZIENNE o 8 ej popoł i WIECZOROWE o 8'/, wiecz. 2 
dzieci ma prawo wstępu za jednym biletem. Jak w dziennem tak 
Debiut FELIX CAR[OT — przezwany „ladusem*. 
Debiut ORIGINAL 3 RUGRARDIN S — Noyelty-Gymnastic - Act. 
dwa przedstawienia. 
Skład artykułów technicznych, Zelza í Stali 
Węże parciane wewnątrz gumowane, 


widne piwnice na skład — z windą, ewentualnie 

komfortowym butynku ©000600000 
Jutro, dnia 19 listopada 1910 r. 
2 Każdy kupujący bilet na przedstawienie dzienne posiada 
1 wieczorowem przedstawieniu przyjmą udział wszyscy artyści 
Występ p. zc? as swymi bezkonkurencyjnie tresowanymi 
Do programu wieczornego wejdzie BALET—Pantomina LUCYPER. 
POLECA 
Węże parciane pojedyńcze i podwójne, 


z wejściem od ulicy. 4134—6 3 

przy TARGOWYM RYNKU, ==" 

Wielkie nadzwyczajne przedstawienia 
prawo wprowadzenia jednego dziecka bszpłatnie, albo teź dwoje 
Debiut angielskiego dżokoja DE EPSON Sr HUBERT 
r" kiwi 
Szczegóły w afszach | programach, ANONS: W niedzielą c * 
Łódź, Piotrkowska 192 

węże gumowe (szlauchy) we wszystkich grubościach. 
Płyty gumowe do pomp, oraz wszystkie 


Artykuły techniczne ficsyjsko -Amerykań= 
skiej Fabryki Wyrobów Gumowych 
w Petersburgu. 14620 


BILANSE 


zakładanie i prowadzenie ksiąg handlowych 
na godziny nskutecznia rutynowąny buchalter 
poważnej instytucyi. — Oferty sub „Ratyna” 
przyjmuje administracya „„Rozwoju”. 96 


PUDER +» 
Y E N U = najnowszych wymagań hygieny, 


| analizowany i odznaczony na 6-cia wystawach lekarsko = hygie- 
nicznych, najwyższemi ae E i 1 polecony dla 
jako najlepszy pader krajowy w ozdobnem bla” 


x szanem opakowania, aP 
ŻĄDAĆ WSZĘDZIE!!! ań, 


CENA próbnych padełek 15, większe 30, 50 kop. i Rb. khe 


Laboratoryua 
GÓRSKIEGGO, Warsza- 
wa; Leszno 12. 


Najdelikatniej przystaje do 
twarzy, przyrządzony podłag 


8 
I 
| 2 DZIŚ ì CODZIENNIE 
przy ul. Olgińskiej N 
Jazda na kółkach w specyainie wspaniale daw a 
Popisy wsze: hówiatawego ebamp/ona Skatingu M-r A.L Turnera z Angli. 
4 seansy dziennnie: 
ly od 10:/, do 1 po poł. i II-gi od 2*/, do 5 po poł. Ceny wejścia: 
na I i II seans 25 kop; za użycie toru i łyżew 25 kop. 

IMI-y od $*/, do 8 wiecz. i IV- y od 8!/, do 11'/, wiecz. Ceny wejścia: 
na Ill i IV seans 35 kop.; za użycie toru i łyżew 35 kop. 
ORKIESTRA ARTYSTYCZNA. QAFE RESTAURANT. 
Nauka jazdy za kwadrans 40 kop. 

UWAGA: Przy abonamencie ceny zniżone. 
Ucząca się młodzież i dzieci płacą połowę. 
Z poważaniem Dyrekcya. 


m 
0 
rss 
Jı 

9 


Creme Simon 


Crême Simon jest to produkt o zachwyca- 
jącym zapachu, niepsujący się i służący do 
udelikatnienia skóry. 

a Używany zamiasi gold=oremu. 


Puder simon Simon —ı Mydło 


Simon) — i 
Crême Simon (Le Sayon à la Crême 
Simon) i o tymże zapachu co i Ćreme 
Simon i uzupełniają działanie tegoż. 


J. Simon 


59, Faubourg. Saint Martin, Faris. 


Marka 
za4wiordzona. 


Sprzedaż detaliczna u fryzygrów, w perfumeryach 


U. aptekach, 
nagrodzony na wystawie „Czystość — 


Sapine! Lane apran 


iptoka J. BOBAKOWSKIEGO 
A 59 w Warszawie. Map" ŻĄDAĆ WSZĘDZIE! 
W Łodzi, u L. SPIESS i SYN. 1660 


tiacele H do podków 


oryginalne Leonhardta, znane z wyborowe» | 7 


ge gatunku, 7 Mirky fabryczna 


na którą przy nabywaniu haceii należy zwra- 


cag specyalna uwag 
KRZYSZTOF BRUN | SYN 


w Warszawie, Plac Tentralay. 


2019 4 


cord 


poczwórnie zgęszezony wyciag 


z igliwia sosnowego 
do kapieli === 


poleca A 
Krak. Przedm, 


2369 8 


AB 143. 
Dyrekcya Towarzystwa Kredytowego 


miasta Łodzi 


podżje do powszechnej wiadomości, iż nieruchomość pod 
Xa 872a przy uliey Kątnej w m. Łodzi położona, pożyczką 
Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi w sumie Rb. 10,000 
obciążona, z powodu niezapłacenia raty majowej z niedobo- 
rem 1910 r. w kwocie rb. 702 kop. 32, prócz przynależnych 
kar, na zasadzie $ 78 Ustawy Towarzystwa Kredytowego 
m. Łodzi, Najwyżej w dniu 5 (17) kwietnia 1872 r. zatwier- 
dzonej, wystawioną została na sprzedaż przez publiczną li- 
eytacyę, która w dniu 8/22 lutego 1911 r., o godzinie 11-ej 
zraia, w Kancelaryi Hypotecznej pow atu Łódzkiego w m. 
Łodzi, znajdującej się w domu pod Ne 427 przy ul. Średniej, 
przed notaryuszem: Konstantym Mogilnickim odbytą zostanie, 
wedle przepisów Najwyżej zatwierdzonych w dniu 29 marca 
1878 roku. 

W razie, gdyby dzień wyznaczony do odbycia sprze- 
daży był świątecznym, sprzedaż odbędzie się dnia następ- 
nego. 

Zbiór objaśnień i warnnki licytacyjne znajdują się 
w dokumentach przy Księdze Hypotecznej rzeczonej wyże! 
niernchomości w Kancelaryi Hyjgotecznej powiatu Łódzkie - 
go i w biarze Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego tutej- 
szego, w domn pod Ne 427 przy ulicy Średniej w m. Łodzi 
pomieszczonem i tamże przeglądane być mog 

Licytacyar-rozpocznie się od sumy Rubli 15, 000 w górę. 

Vadivm w sumie Rubli 2,000 przystępujący do lieyta- 
cyi obowiązanym jest złożyć do rąk notargusza, lieytacyę 
odbywającego; nieutrzymujący się przy licytaogi, będ+ 
mieli zaraz zwrócone złożone vadia. 

Pragnący uczestniczyć w licytacyi mogą stawać do 
takowej osobiscie, lub też przez pełnomocnika urzędownie 
GmocowaL: go. 4052-3 


Redak tor odpowiedzialny St. Łąpiński. 


ROZWOJ. — . Piek CNE T dnia 18 Żasi 1910 r. 


sO HOLA 


385 DO T aa Do PRacowNi 
KONFEKCYŁ DAMSKIEJ 
Wł. JANISZEWSKIEJ 


potrzebne zdolne 


Staniozarki, 


Ulica Przejazd Na 16, l-sze 
piętro od frontu. 


[TTECTELE] 
Swiaży transport 


wędliu litew., zajęcy, saren, ku. 
ropatew 1t d. Masła | wsze!- 
kie produkty wiejskie poleca 
najtaniej „ZAGON“, Piotrkow- 
sza 10) w podwòrzu. 2829—33 


DZIECKO NĘDZY czyli: Bez 
wianka i obrączki, Dola i 
niedola uwiędzionej matki. Po- 
wieść na tle prawdziwyćh zda- 
rzeń, napisał Henryk Kroński, 
Zajmująca ta powieść wychodzi 
w zeszytach po 10 kop. Proszę 
żądać zeszytu okazowego bez- 
płatnie od kolportera lub naj- 
bliższaj księgarni, Skład głów- 
my wydawnictwa powieści illu- 
strowanych w Warszawie, Mar- 
szałkowska 143. 4110-38 3 


Młody energiczny 
handlowiec, 
znający buchalteryę, poszukuje 
posady zarządzającego, buchalta - 
ra, kasyera, lnkasenta lab biuro- 
waj pracy. Pady Czę- 
stochowa J. 41423 


POTZEBNI: 


BILETERZY 
i GARDEROBIANE 


zgłaszać się do kancelaryi tea” 
tru popularnego ul. Konstan- 
tynowska Ni 16 — od godziny 
11 do 2 po południa,  2847—3-1 


i krzesła s Beg oraz stoły są 
do gy. "oko na , Łowieka M © 
kołajewski, 2868—5—1 


Samodzielny rutynowany 
Buchalter 


z polskim i niemieckim potrze» 
bny od i-go grudnia r. b. Oferty 
z relerencyami i warankami nad= 
syłoć do „Rozwoja* pod „Biegły“, 
2875—5—1 
LEKCYE 
języka polskiego i franou= 
skiego dla dz'ec! oraz osób do- 
rosłych, Kursy dłacudzoziem : 
ców. Metoda ułatwiona, 
Tam też mogą sią zgłaszać 080- 
by, zaniedbane w edukacyi. Ulica 


Długa 83, fi pętro. 3430d ; 
SUOTA 


, Pracownia. Gorsetów 


dawniej Mikołajewska 53 


j NATALII KĘDZIERSKIEJ 


przyjmuję obstałunki i reporacye. 
1575 Piotrkowska 115 m. 6. 
EATE NEEESE? 


"zzo 


Przysposzbiam |! 


do szkół rządowych, prywatnych, 
na aptekarsk, uczn., nauczycieli, 
ochotników. Ńorepetycya wszel< 
kich przedmiotów, Przejazd 
NG !2, m. 10, 2871—5-1 


W kioczni „Rozwoju“, Przejazd Mm 8 


nadzwyczaj tanio w największym wyborze! 


Halki alipagowe Rb, 1.30 
Haki z prima alpagi Rh 350 
Halki jedwakae Rb. 5— 
Śrima jedwabne halki 
ładnie ubierane Rb. 9.50 
„MB Kolnierze skunksowe r». 29.— 
Mufki skunksowe RB. 23,— 
Kolnierze imitac. skunks. ss. 450 
Mufki 13 3y Rb. 2.25 
Futra damskig 
z karakułowym kołnierzem Rb. 50.— 


Schmechel I Rosner 


Łódź, Piotrkowska 100. 


Gr un w Sap ww nai, 
all ab Hp n* 7, €> 


i maj taniej 
można ubrać się tylko 


W MAGAZYNIE KRAWIECKIM 


Stanisława Nowaka 


| Lódź, Piotrkowska Me 162 


róg Głównej. 2793 5-3 


pakiątyda Palira 


przyjemny pokarm najod - 
j powiedniejszy dla dzieci 
od 6 miesięcy do 10 lat, 
zwłaszcza w czasie odłą- 
„  czania od piersi i w okresie 
p=—arośnięcia. Ułatwia ząbkę 
ua wanie i zapewnia prawi 
ý Głowy rozwój kości. 
- Sprzedaż w składgch 
aptecznych i aptekach. 
Wystezegsó s'ę bezwartościowych naśledown'ctw, 3420-24-12 


U 


Potrzebna zdolna 


ająca pracownią 


magazynu konfekcyi damskiej. 
Wama miesięczne do 75 rb. 
ALTER, Piotrkowska 63. 


zarządza 


(zakrojezyni) 
2877-4 


Wydawca W. Cząjewski. 


